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W esle.
A m s z te rd a m  250 z. H. 
B e r l i n  100 ta l .  
Z k r o t .  t e r .  . . • •
G itań sk  100 t a l .  
z  lcro t: ter.* . • •
H a m b u rg , 300  M k. 
I . i j t s k  100 ta l .  
L o n d y n ,  1. 1. s z te r .  
M o sk w a  100 r .  b. 
P e t e r s b u r g  t l i t to  
P a r y ż ,  300 f ra n . 
W ie d e ń , 150 z ł.  r e ń .  
W ro c ła w , 100 t a i .
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Monety
Z ło to  P o l s k ie  z a  100 z lo .  . 
I m p e r ja ły  vos. . . . . . '  
D u k a ty  l l o l .  n o w e  l s z tu k a ,  

d i t to  s ta r e ,  w a ż n e  
d i t to  n a  p a s s i r .  . > .
d i t t o  a u s t r j a c k i e .  . . .

F r y d r y c h a d o ry  . . . •
P r hsk i k u r a n t ...........................

d i t t o  b i le ty  kasao w e*  
A s s y g n a  R o s . •
B ile ty  b a n k o w e  a u s t :  z a  lOOf.J 
E in le s u n g  S z e in y  d i t to

ż ą d a n o j łla c o n o

- - - Z
19 24 — —
19 21
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— — —
_ — ■.— —

i 180 10 180 '
.?j — — — 1 -

1“ I r

Papiery
U st*  *««W»-nę, (*)
Obligacje  udzia łowe po z l .  30 
A ss ck u ra c je  skarb:  . • •
Obligacje  p r a g s k ic  - - •
Dow.* k- cen t r .  l ik w id acy jn e j ,  

d i t to  d i t to  za  żo łd .
d i t to  d it to  za  inne .

Z a p is y  d ro g o w e . • •
O b lig a c . ro s . 6 o d  100 w  a s s y g., 

d i t t o  d i t t o  w  s r e b r z e .  . 
d i t t o  5 od 100 w s r  b r z e .  -.
d i t t o  5 od 100 w  I ła m b . C e r t
d i t t o  d i t t o  w  P o * .  A n g U

zadano

(*) Nie licząc \y to w artości kuponu wynoszącej gr. 17

WIADOMOŚCI KRAJOWE i ZAGRANICZNE 
K R Ó L E S T W O  P O L S K IE .

  Urząd, m u n ic y p a ln y  m ia s ta  s to łecznego  W a r s z a w y .
S t o s o w n i e  do r e s k r y p t u  k o m m i s s j i  r zą do we j  s pr a w we-  
w n ę t r z n y c h  i p o l i c j i . z. daty  28  ». «">• N r o  3|^4  p odaje  do  
pu bl i c zn ej  w i adomoś c i  a m i a n o w i c i e  o s o b o m  ,  k t ó r y c h  to 
i n t e r e s s o w a ć  mo ż e :  ż e  k a ż d y  do  Gal ic j i  A u s l r j a c k i e j  p r z y ­
b yw a j ą c y  c u d z o z i e m i e c  o b o w i ą z a n y  j e s t  p a s p o r t  swoj  z ł o ­
ż y ć  do w i z y  u r z ę d o w i  c y r k u l a r n e m u ,  w k t ó r e g o  o k r ę g u  
l e ż y  m i e j s c e ,  g d z i e  p r z y j e d z i e ,  lub k tó r e  ma w p a s p o r c i e  
p r z e z  u r z ę d y  c e l n e  w P o d g ó r z u  lub B r o d a c h  p o ś w i a d c z o ­
n e .  ___  U r z ę d y  p o g r a n i c z n e  o t r z y m a ł y  n a j s u r o w s z y  p r z y ­
k a ż  n i e w y p u s z c z a ć  z kraju t y c h ,  k t o r z y b y  podobnej^ w i ­
z y  n i e  pos i ada l i .  P od r ó ż u ją c y  o b o w i ą z a n y  j e s t  w k a ż d e m  
m i e ś c i e  c y r k u l a r n y m ,  p r z e z  które  p r z e j e ż d ż a  p os p o r t  swój  
d o p oś wi a dc z e n i a  dawać ,  w t e n c z a s  na we t ,  g d y  p r z e j e ż d ż a ­
j ą c  i n n e  c y r k u ł y  n i e  j e dz i e  p r z e z  miasto c y r k u ł o w e  ale  z a ­
t r z y m u j e  s i ę  czas  n i e j ak i  w m i e j s cu  u b o c z ne i n  ,  w i n ie n  
j e s t  p a s p o r t  sw ój  oddać  w ł a d a j  m i e j s c o w e j  dla p r z e s ł a n i a  
g o  po  w i z ę  do c y r k u ł u .  Od  l e g o  o b o w i ą z k u  w o l n y  j e s t  
t e n ,  k t o  ni e  j e d z i e  p r z e z  ż a d n e  miasto  c y r k u ł o w e  i w c i ą ­
gu  swej  p o d r ó ż y  nie  z a t rzyma s i ę  w o b r ę b i e  ż a d n e g o  c y r ­
k u ł u ,  l e c z  t y l k o  k r ó t k o  b a wi ,  ż e  c z a s  l e n  ni e  w y s t a r c z y ł ­
by naf p o s ł a n i e  i z w r ó c e n i e  p aspor t u  do u r z ę d u  c y r k u l a r ­
n e g o ,  w k a ż d y m  j e d n a k i e  r a z i e  w i n i e n  j e s t  p o d r ó ż n y  p a ­

s p o r t  sw ój miejscoW C] w ł a d z y  p rz e d s t aw ic.  • •
w i e  dni a  3  s i e r p n i a  1 8 3 0  r o k u .  —  V i c e - p r e z y d e n t  L u b o  
w id z h i . —  Za s e k r e t a r z a  j e n e r a l n e g o  W ie r n ic h i .

:__ K o m m i s s j a  w o je w ó d z tw a  A u g u s to w sk ie g o . -  Z m o
c v  r e s k r y p t u  k o m m i s s j i  r z ą d ow e j  p r z y c h o d ó w  i s k a r b u
daty  3 0  c z e r w c a  r. b.  N r o  « - ? | I  p od aj e  do p u b b e z n e j  w i a ­
d o m o ś c i ,  iż n a c z e l n a  d z i e r ż a w a  e k o n o m j i  Ł a b n o ,  s k l a  ająca  
sio z f o l w a r k u  Ł a b n o  i P e r s l u ń ,  z p r z y c z y n y  n i e s t a w i e n i a  
d o s t a t e c z n e j  kaucj i  pro  1 8 | |  i n i e z a b e z p i e c z e n . a  z a l e g ł o ­
śc i  z  lat im  W 8 °  Ey n a r o w i c z a  , ,ad dz . er z . awc ę ,  p o ­
m i m o '  p r o l o n g o w a n e g o  t e r m i n u ,  k tó ry  z. d n i e m  s i e i ]  
r.  b.  u p ł y n ą ł ,  w y d z i e r ż a w i o n ą  z o s t a n i e  na r i s . ro. na - 
d z i e r ż a w c y  od 1 c z e r w c a  r.  b.  do o s t a t n i e g o  maja ■ 
jako c x p i r a c j i  k o n t r a k t u  t e m u ż  s łużącego^ p r z e z  p u b l i c z n ą  
l icytacją  na sali  p o s i e d z e ń  k o m m i s s j i  w o j ^ w o  *
s t o w s k i * g o ,  w d ni u  2 0  s i e r p n i a  r .  b. in p lu s  o vc  s i ę  
mającą ,  to j es t :  D o c h o d y  z t yc h  rea l noś c i  p o d ł u g  n o w e ]
lus t racj i  są n a s t ę p u j ą c e .  . . . .

a )  Z f o l w a r ku  Ł a b n o .  -  1 )  W  d a n i n a c h  . natura-
l jach od w ł o ś c i a n  z ł p .  2 6 9  g r .  25 .  2 )  Z g r u n t u  f o l w a r c z ­
n e g o  z ł p .  5-827.  3 )  Z g r u n t ó w  k a r c z e m n y c h  z i p .  2 - 0  gr .  
2 9 .  4 )  Z p ro p in ac j i  wi ej sk i ej  z ł p .  5 8 3 0 .  5 )  Z r y b o ł o s t w a  
z ł p .  3 3 .  R a z e m  z ł p .  1 2 , 2 3 3  g r .  2 4 .

b )  Z f o lw a r k u  p e r s t u ń .  —  1)  W  natura l jach  od w ł o ­
śc i a n  złp. 304 gr .  4. 2) z g r u n t u  f o l w a r c z n e g o  z ł p .
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gr .  2 4 .  3 )  Z propinacj i  wiejskiej  z ł p .  4 1 9 1  gr.  3.  Razem  
£ ł p .  7481 gp. 1.  -Łącznie z ł p .  1 9 , 7 1 1  gr.  25.  —  A po 
o dt rącen iu  od l eg o podatków pu bl i cz ny ch  w kwocie  7,1'p. 
3 4 5  gp.  U  w y n o sz ą  t yl ko  z ł p .  1 8 , 8 6 9  gp. 14 ,  od której  
to  s u m m y  licytacja zaczynać  s i ę  bę dz i e .  Ka żdy  więc  ż y ­
czący  też dobra zadzierżawić ,  wi n i e n  w miejscu i dniu w y ­
żej  wy m i e n i o n y m  znajdować s i ę  i zaopatrzyć  sig w d o ­

w o d y  kwal i f ikacyjne ,  pos t anowi en i em xigcia namiestnika  
k r / de w sk ie g o  daty 2 9  stycznia I S I S  P. prz ep i sane .  Oraz  
w g ot o wi z nę  na vadi um ^ c zęść  p ow y żs z ej  s u m m y  wyró-  
w n y w a j ą c ą ,  a z i p .  4 9 2 3  wynoszącą.  N ie mni ej  utrzymujący  
s i ę  p r z y  dz i er żaw ie  zrzec s ię  będz i e  obowiązany p r e t e n ­
sji  za p ó ź n e  w prow adz en ie  do possessj i .

O  i nnych warunkach każdy  p r e t e n d e n t  w hiórze  k om -  
mi ssj i  woj ewódzkie j  sekcj i  e ko nom ic zn ej  dowiedz i eć  się  
m o ż e  W S u w a ł k a c h  dnia 2 9  l ipca 1 8 3 0  r. —  W z a s t ę p ­
stwie p re z e s a  A7ien iew ski.  —  Sekret arz  j e n e r a j n y  Tom icki.

—  Z apozew  n ly h ta ln y . —  P o d pi s an y  sąd z ie mi ań sk i ,  za- 
poz ywa ni nie j szć i n p u bl i cz n i e  nas tęp ni e  w y m i e n i o n e  o s o ­
b y  zapodziane  , jako  to :

1)  Kryst jana B o e l k e ,  k t ó r y  w roku 1 8 0 9 ,  b ę d ą c  z 
B y d g o s z c z y  w z i ę t y m do wojska P o l s k i e g o  i do Warszawy  
o d p r o w a d z o n y m  , mi ał  tamże  s ł u ż y ć  w p u ł k u  12 p i e c h o ­
t y  i z g i nąć  w po t yc z ce  pod Masi ewcem.

2^ Amalją  R e t z l a f t ,  która w roku 1 8 0 7  podobno do 
Wa r sz a wy  c e l e m  umi esz cz en ia  w t a m e c z n y m  kl asz tor ze  ś.  
Kazi mi erza  z awi ez ioną  z o s t a ł a ,  l ec z  tamże  z domu s t o l a ­
r za  P om pę  na ul icy  Koziej  u c i e k ł a .

Kt ór zy  obydw’oje odtąd żadnej  n i e  dal i  o s o b i e  w iado ­
mośc i  ; t ud zi eż  ich n i e w i a d o m y c h  s u kc e s s o r ó w  i s p a d k o ­
b i e r c ó w ,  aż eb y w przec iągu 9 m i e s i ę c y  a najpóźnie j  w t er ­
m i n i e  dnia 9 czerwca 1831 r.  p r ze d  d e p u t o w a n y m  Ur.  Co -  
l o m b  aus ku l t at or em w l oka lu  p o d pi s a ne go  sądu w y z n a ­
c z o n y m ,  osobiście  lub p i ś m i e n n i e  z g ł o s i l i  s i ę ,  i tamże dal ­
szej  oczeki wal i  w s k a z ó w k i ,  g d y ż  w razie n i es t awi enni ct wa  
spodz iewać  s ię  m a j ą ,  iż Chryst jan B o e l k e  i Anialja Het z­
laft za n i e ż y j ą c y c h  uznani  zostaną , a c a ł y  po n i ch  p o z o ­
s t a ł y  majątek i ch naj bl i ż sz ym s u k c e s s o r o m  , kt ór zy  się  
z g ł o s z ą  i w y l e g i t y m u j ą ,  p r z y s ą d z a n y m  i w yd a n y m  bę dz i e .  
B y d g o s z c z  d.  2 2  l ip ca  1 8 3 0  r,  —  K ró l e w s k o  P r u s k i  sąd  
z i e mi ań s k i ,  _ _ _ _ _  H ew elke.

—— O bwieszczenie. —  Ń a sk ut ek  r o zwi n i ęt eg o p o s t ę p ow a­
nia s p a d k o w e g o  po z e s z ł e j  P a we l i n i e  Ł u s z c z e w s k i e j ,  wie-  
r z y c i e l c e  s u m m y  z ł p .  1 4 , 0 0 0  na  dobrach z i e m sk i c h  K u ­
rowo z p r z y l e g ł ą  ws ią  P s z c z o ł c z y n ,  w pc i e  T y k o c i ń s k i m ,  
wo j ewó d zt wi e  Au g us to ws k ie ™ p o ł o ż o n y c h ,  p od  N r .  3 hy-  
p o t e c z n i e  z a b e z p i e c z o n e j ; podaje  do wi ado mo śc i  p u b l i ­
cznej  : i z  w c e l u  p r z en i e s i e n i a  tej  s u m m y  na i m i e  jej 
s u k c e s s o r ó w ,  pr ze zna c za  s i ę  t ermi n  na dz ień  4  lut ego  
18 31  i - . ,  w k t ó r y m  o g o dz in i e  10 zrana , osob y i nt e re s -  
so wa ne ,  w kance l lar j j  po dpi sa neg o rejenta w m i eś c ie  Ł o m ­
ż y  , z  prawami  do tej s u m m y  pod prekl uzj ą stawić  s i ę  m a ­
ją.  Ł o m ża  d.  1 l u t e g o  1 8 3 0  r.  — W i n.  K lim onLow icz. 
R e j e n t  K.  Z.  W.  A .

~ “ O głoszen ie  s p a d k u .  —  Po  An toni m M y s z k o w s k i m  w 
dn iu  i d  czerwca 1 § 2 9  roku z m a r ł y m ,  o tworzonem jest  p o ­
stępowani e  spa dko we ,  o którem donosz ąc  podpisany rejent ,  

'Zawiadamia:  i ż  do  p r z en i e s i e n i a  na r ze cz  jego s u k c e s s o ­

rów w ł a sn o śc i  su m m , m i a n o w i c i e :  —  1) a)  Z ł  p0) 
4 4 6 4  z pr owi z j ą;  b) Zł p.  14 0 z wyr oku sądowego,  na J0. 
brach Dzi er l i n i e  częśc i  Ii, w p o w i e c i e  Si eradzkim poł0. 
ż onyć h,  w dziale IV pod Nro 6.  —  2 )  Zł p.  700 z większej 
początkowej  s u m m y  2 0 0 0  z ł p .  wynikaj ących,  na dobrack 
Wójtostwie  S i e r a d z k i e m  z przy l e g ł  ością Wi rchucice ,  tnkżs 
w powiec ie  S i erad zk ie m leżących w dziale IV pod Nro 9 
lit. b —  3)  Z ł p .  8 5 0 0  na dobrach Cboló.y w powiecie i 
obwodz ie  Wi e l uńsk im w dziale  IV pod Nro 1-1 sposobem 
ostrzeżenia  zapisanych.  —  4)  Z ł p .  1 3 , 0 0 0  z większego kj. 
pita 1 u 6 0 , 0 0 0  z ł p .  na dobrach m i eś c ie  D z ia ł o s z y n i e  z przy. 
l eg ło śc i am i ,  w powiec ie  W i e l uń s k i m p o ł o ż o n y c h ,  w dziale 
IV pod Nro 15 h y p o t r k o w n n ę g o ,  i pod obn ie ż  z większego 
kapi tału 4 0 , 0 0 0  z ł p .  na dobrach S i e m k o w i c e  z przyległo, 
śoiami w p ow ie c ie  Radomski m obwodz ie  Piotrkowskimi! ,  
źących,  w dziale  IV pod Nro 6  lit. A mi es  zczącego sięy oj 
Stefana Puacza p r zez  cessją nabytych.  —  5 )  Z i p .  9589li 
dobrach Su do kr zy ce  w powiec ie  W ar ls k im ,  obwodzie Kr 
liski ni p o ł o ż o n y c h ,  w dziale IV ad 4  lit. A sposobem o. 
strzeżenia z a p i s a n y c h ;  dla z m a r ł e g o  spadk odawc y hypo, 
potecznie  z a b e z p ie cz o ny c h;  termi n r o c z n y  na dzień 12 
maja 1831 r o k u ,  w kaocel larj i  z i emiańskie j  województm 
tutejszego wyz na c zo ny  został .  —  Kalisz dnia 11 maja 1830 
r o ku .  —  Rejent  kance l .  z i emiańsk ie j  wdztwa Kaliskiego., 
F r a n c i s z ek  N ow osielski. „ :

W iadomości W arszaw skie.
—  P i s m o  czasowe  Z i e m o m y s ł ,  p o l e c o n e  z os t ał o  prze! 
K o mm is s ję  rząd.  w yz na ń rei .  i ośw.  p u b l . ,  reskryptem z 
d. 29  l ipca r. b. , ws z ys t k i m s z k o ł o m  w y ż s z y m  w królestwie 
i z n ac zn ie j sz y m pe ns jom pł c i  ż eń sk i e j  w s to l icy .
—  Pod por t re te m Jana S o b i e s k i e g o  w zakrystj i  X X .  Ka1 
pu cy n ów znajduje  s i ę  nas tępujący napis.

J  O s iN N E S  I I I .
Poloniaruin R e x  i nv ic i i s s i mus  or bi natus A.  1624 .  •
Faclus  m ag nu s  R e g ni  Mareschaleus  A.  166 5.
Ma g n u s  exerci luuin Regni  D u x  creatus A.  16 67 .
D e  T u r c i s ,  Tart ar i s ,  Kosac is  ad Choci -

mu m tr iumphayi t .  A.  1 67 3 .
Un ani mi  l iberae gent is  voto R e x  P ol on ia e

et Magnus D u x  Li thauice Salutatus A.  1 6 7 4 .
Jam aliis tr iumphi s  l aureatus ,  Gorona

P ol on ia e  redimi tus .  . A.  1676.
P P .  Capucinos  ad Poloniatn vocavit  A.  1680 .
V i e n n a m  Austr iae  ab nretissima obsidi -

one  Ottomanica l iberavit .  A .  1683 .
C on v en t um  hunc  et  Eccl es iam D e o  T r iu m -

phatori  erexi t .  A.  1684.
Obiit ,  aut pot ius ad supe ros  abiit.  A.  1696 .
Cor s u u m  Capucini s  Varsaviensibus in perpetuum re‘ 

l iq u i t .  M em nosynon .

—  S ł u s z n i e  pan J.  L.  Z.  w N r .  2 3 6  Kur  jera Polskiego 
zwracając uwagę rodaków na p o z o s t a ł e  z a b y t k i  p r z e s z ł o ­

ści  naszej  wy ka zu je  p o t r z e b ę ,  aby dla uczczenia  pamij®1 
p r zo dków ,  zajęto s i ę  w yr ys ow ani em i h i st orycznym opisem 
rozpros zonych po kraju odwi ec zn ych  g ma c hó w,  z a m k o f f )  

ś wiąt yń i tym po d ob n yc h ws ła wi on y ch  miejsc  w dziejach 
oj czyst ych.  W istocie,  dla każdego  kto t y l k o  posiada ZOj 
m i ł o w a n i e  r odz innej  z iemi ,  w s z ys t ko  wi e lk ą  ma wartość i
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p o n ę t ę ,  c o ko l w i e k  się W j e j  w n ę t r z u ,  luk  na  jej  p o w i e r z ­
ch ni  p o d  t_ym w z g l ę d e m  z n a j d u j e .  Lecz  n i es t e ty ,  w y z n a j ­
m y  s z c ze r ze ,  iż w o g o l n o s n  n a g an n a  m i ę d z y  n a m i  w lej 
m i e r z e  oboj ęt ność  p a n u j e !  Z n a m y  d o k ł a d n i e j  obc e  k r a j e ,  
n i ż  w ł a s n y  ; w i e m y  wi ęce j  s z c z e g ó ł ó w  o osob l iwośc iac h i 
s t a r o ży t n oś c ia c h  z a g r a n i c z n y c h ,  nizl i  o n asz ych .  Poczę-  
ści p r z y p i s ać  to m oż na  t e m u ,  iż zby wa  nain dot .yl  na  pod-  
r ę c z n e m  dz ie l e ,  k t ó r e b y  s i ęga j ąc  n a jd a w n i e j s z y c h  c zasów,  
dosta tecznie  p rz ed s t aw ia ł o s z cz e g ó ł o w e  dz ie je  w a żn i e j sz yc h  
mi e j sc  w P o l s c e ,  w y m i e n i a ł o  z achowane  w nich p a mi ą t k i .  
C z u l i  d o b r z e  tę p o t r z e b ę  n i e k t ó r z y  s z a no wn i  r o d a cy  , 
d la  z a r a d ze n ia  k t ó r e j  c h oć  w c z ę ś c i ,  wyda l i  w p r z e c i ą g u  
os ta tn ich  k i l k u n a s t u  lat  owoce swoich p r a c o w i t y c h  s t ar ań .  
S w i ę c k i  , A m b .  G r a b o w s k i ,  G a w a r e c k i ,  p i e r ws i  wstąpi l i  
W t en  zawód.  R o z r y w k i  dla d z i e c i ,  d o s t a r c z y ł y  n a m n i e ­
m a ł o  d o k ł a d n y c h  opi sów mia s t ,  wsi i ich osobl iwości .  V\ 
k a l e n d a r z y k a c h  polrt.  p r z ez  N e t t o  w yd a w a n y c h  , z a m i e ­
s z cz on e  są od r .  1823 h i s t o r y c z n o - s t a t y s l y c z n e  o p i s y  łiciu 
wo je wó d zt w.  Z ap o w i e d z i a n y  j es t  do d r u k u  l aki * opi s  o b ­
wo d ów S a n d o m i e r s k i e g o  i Opa to ws k i e go .  Co do  i n n y c h  
części  d a w n e j  P o l s k i  , u d a r . w a ł  na s  M a r c z y ń s k i  g r u n t o ­
w ni e  w y p r a c o w a n ą  s t a t y s t y k ą  g u b e r n j i  P o d o l s k i e j ,  gdz ie  
wi e le  h i s t o r y c z n y c h  z n a j d u j e  s i ę  s z cz e g ó ł ó w .  N i e o d ż a ł o ­
wa ny  ś. p.  S i a r c z y ń s k i  , w c za s op i śm ie  L w o w s k i m  s k r e ś l i ł  
d z i e j e  k i l k u  x i gs t w i mias t  b y ł e g o  wo jewództ wa  R u s k i e go .  
P r z y s p a r z a j ą  się t e d y  m a t e r j a ł y ,  ale że są r o z p r o s z o n e ,  i 
wi e lu  r z e c z y  w nich nie d os t a je ,  gdy n ad to  z n ac zn ej  l iczby 
mie jsc  c a ł k i e m  ni e  d o t y k a j ą  , n a le ż y  j e  k r y t y c z n i e  l oz -  
t r z ą s n ą ć j i l e  mo żno śc i  u z u p e ł n i ć ,  z e b r a ć  w j e d n ę  c ał ość  i u- 
p o r z ą d k o w a ć .  W ł a ś n i e  to j e s t  moim z a m i a r e m  i u l u b i o n y m  
p r z e d m i o t e m  , nad  k t ó r y m  od lat k i l k a  p r a c u j ę .  N a g r o ­
m a d z i ł e m  już  do 700 mie j sc ,  li t y lk o  t ak i ch ,  k t ó r e  w d z i e ­
j ac h i k r o n i k a c h  n a s z y c h ,  o ra z  w d a w n y c h  k r a j o p i s a c h  i 
r ó ż n y c h  i n n y c h  p o j e d y n c z y c h  « w i a r o g od n yc h  ź r ó d ł a c h ,  pod 
j a k i m b ą ć  w z gl ęd e m są  w zmian k owa ne ,  a m ia nowi c i e  c o d o  
fundacj i  mias t ,  z a m k ó w ,  k o śc i o łó w ,  k la s z t o ró w,  co do u r o ­
d z e n i a  l ub z g o n u  z n a k o m i t y c h  w o j c z yź n i e  m ę ż ó w ;  co do 
i s t n ie n i a  n a u k o w y c h  z a k ł a d ó w ;  co do o d b y t y c h  s yno dów 
ka to l i c k i ch  i d y s s y d e n c k  ii h,  s e j mó w i z j a zd ó w;  co do  s t a ­
c z a n y c h  b oj ów,  z aw a r t y ch  s o j us z ów,  i t .  d.  i t. d.  D o  t a ­
k o w y c h  o pi sów mie j sc  sz cze g ó l ny c h  p r z y d a ł e m  w i a d o m o ­
ści (o i le t ako we  mieć  m o g ł e m )  o o b e c n y m  ich s t anie  i za ­
b y t k a c h  jeśl i  j ak i e  pos i ada j ą^  czy to w g r ob owc ac h  ,  czy 
w nap is ac h  i t. p .  Z w i e d z i ł e m  sam n i e m a ł o  mia s t ,  z a m ­
k ó w ;  o wie lu  zaś  uż ycz yl i  mi  ł a s k a w e j  p o mo c y  w d o s t a r ­
c ze n i u  wiadomości  świat l i  r o d a c y  w r ó ż n y c h  częśc iach t e ­
r a ź n i e j s ze j  i d awn ej  Po l sk i  m i e s z k a j ą c y .  T a k i m  s p o s o b e m  
t ro sk l iw ie  z e b r a n ą  k o m p i l a c j ą  u k ł a d a n i  w k sz t a ł c i e  dy- 
kcjonarza\historyczno /co  graficznego,i s p o d z i e w a m  się s t a ­
nąć  u k r e s u  m e j  pr acy  p r z y  k o ń c u  r .  b.  L u b o  aż nad to  
p r z e k o n a n y  j e s t e m ,  iż n i e  będzi e  ona t ak  d o k ł a d n ą j a k  ż y ­
czy ć  w y p a d a ,  gdyż  na to p o l r / e b a b y  d ł u ż s z e g o  czasu  i p o ­
ł ą c z o n y c h  u s i ł o w a ń ;  wszelako/ ,  o be j m i e  r zeczy  d o t ą d  w po ­
d o b n e j  r ozc i ąg ł ośc i  r a z e m  n i e n y d a n e  , i z achęc i  m o ż e  do 
da l s zyc h  p o s z u k i w a ń ,  a tein s a m e m  do p r z e s ł a n i a  n a s t ę ­
p n y m  p o k o l e n i o m  wsze l kich  w s p o m n i e ń  po t ęg i  i s ł a wy  
p r z o d k ó w  n a s z y ch .  T .  L .
—  A r t y k u ł y  n a d e s ł a n e ,  p i e r w s z y  z p o d p i s e t n  A.  P . ,  d r u  
gi  z p o d p i s e m  J.  P . ,  t r z ec i  z p o d p i s e m  D .  W. ,  n i e  b ę d ą  u-  
mi es zc zo ne  \v Ga ze c ie  P o l s k i e j ,  S ą  do o d e b r a n i a  w d r u ­
k a r n i  G a ł ęno ws k i ego .

R Ó S S J A .  —  Z  O dessy d . 1 6 lip c a  —  N .  P a n ,  p o t w i e r ­
dza j ąc  p r o p o z y c j ę  j e n e r a ł a  g u b e r n a t o r a  N ow e j  Ross j i  i B es -  
s a r ab j i ,  d o ty c z ą c ą  się  B u ł g a r ó w  ] G r e k ó w  , którzy* wy sz l i  
z Ru me l j i  i Bu l g a r j i ,  dla s z u k a n i a  p r z y t u ł k u  u R o s s j i ,  r o z ­
p o r z ą d z i ł ,  że  ci nowi  osa dn icy  t r u d n i ą c y  się u p r a w ą  w i n n e j  
m ac i cy ,  r y b o ł o . s t w e m  l ub  m a r y n a r k ą ,  b ę d ą  mogl i  g dz ie  s o ­
bie za n a j d og o dn i e j  osą dz ą , za p i sa ć  s i ę ,  czy ' i  do m i e s z c z a n  l ub  
w ł o ś c i a n ,  i j ako tacy mo g ą  os iąść  na g r u n t a c h  k o r o n n y c h  n i e -  
u p r a w n y c h ;  mogą  os iadać  t a k ż e  na g r u n t a c h  wł aśc ic ie l i  p r y ­
w a t n yc h  i u ł o ż y ć  się  7, n imi  w e d ł u g  woli ;  ci,  k t ó r z y  się z a p i s z ą  
do k o r p o r a c j i  m a j t k ó w ,  s t o so w ni e  do now ego u r z ą d z e n i a  n i e ­
d a w no  w lej m i e r z e  o g ł o s z o n e g o ,  b ę d ą  wolni  od w s z e l k i c h  
p od a t k ó w  p r z e z  lat  2 5 ,  od da ty  ich wpi sani a  się;  ci ,  k t ó ­
rzy zec hcą  być  m i e s z k a ń c a m i ,  z o s t a n ą  n i e m i  b e z p o ś r e d n i o ,  
n a w e t  b ez  o t r z y m a n i a  u p r z e d n i o  z ez wo len i a  g m i n ,  i b ę d ą  
p r z e z  lat 10 wolni  od p o d a t k u  i r e k r u t a .  A d m i n i s t r a c j a  
osad o b ow ią za n a  b ę d z i e  s t a rać  s i ę  o z a o p a t r z e n i e  w d o w i  
s i e rot .  Z r e s z t ą  w i n n y c h  m ie j sc ac h ,  s t a r a n i e  to mieć  p o ­
wi nno b i ór o o p i e k i  p o w s z e c h n e j ,  C z y t e l n i c y  nasi  wi e dz ą
z a p e w n e  o r o z p o r z ą d z e n i u  w ł a d z  wy ż s z y c h  wz g l ę d e m  z a ­
ł o ż e n i a  p o r t u  w k l in ie  z iemi  B o r d i a ń s k a .  O d b i e r a m y  u* 
r z ę d o w ą  wi adomość  o o t w o r z e n i u  tego p o r tu  w p i e r w s z y c h  
d n i ac h  tego mi es i ąca ,  i p oś p i e s z a m y  d o n i eś ć  o tern do w i a d o ­
mości  pow szechne j .  W y g o d n e  p o ł o ż e n i e  t ego  kl ina  z i e m i ,  z a ­
pe wni a  w p rz y sz ło ś c i  wie lk ie  k o r z yś c i  dla h a n d l u  i u s p r a w i e ­
dliwi o c z e k i w a n i e  r z ą d u . —  Ci a ł o  z m a r ł e g o  j e n e r a ł a  x i gc i a  
M a d .  town p r z y w i e z i o n e  z T u r c j i  do O d e s s y  w mi es i ącu  m a ­
ju , o d e s ł a n o  z n asz eg o mias ta  do P e t e r s b u r g a  dni a  1 3  l i ­
pca.  O d d a w a n o  z m a r ł e m u  ws z ys tk ie  h o n o r y  wo j sk ow e  n a ­
leżne  j e g o  s t op n io wi .  L i c z n e  d u c h ow ie ńs tw o ,  wielu j e n e ­
r a ł ó w  , of f i cerów w s z e l k i e g o  s t o p n i a ,  u r z ę d n i k ó w  c ywi l ­
nyc h  i m i e s z k a ń c ó w  o d p r o w a d z a l i  aż  d o  r o g a t k i  t r u m n ę  
z a wi e ra ją cą  z w ł o k i  j e n e r a ł a .
—  Z ta m tą d  d. 9  lip ca .  —  W d n i u  5 t. m .  ^ b r y g a n l y n a
A m e r y k a ń s k a :  S m yrna , z a w i n ę ł a  do n asz eg o p o r t u ,  pu d b a n ­
d e r ą  Z j e d n .  S t a n ó w ,  p rz y by wa ją c  z K o n s t a n t y n o p o l a ,  J e s t t o  
p i e r w s z y  s ta tek t ego n a r o d u ,  k t ó r y  k o r z y / t a ł  z wo l no śc i  
wni jśc ia  na  m o r z e  C z a r n e ,  p r z y z n a n e  p r z e z  t r a k t a t  p o k o ­
j u ,  k t ó r y  p o ł o ż y ł  k o n i e c  woj ni e-  m i ę dz y  R os s ją  a P o r t ą  
O t t o m a ń s k ą .  P r z y s z ł o ś ć  w s k a ż e  n am ko rz yśc i ,  j ak i ch  O -  
dessa  spo dz iewać  s i ę  m o ż e  ze z w i ą z kó w w p r o s t  z n o w y m  
ś w ia t e m .  O r ę ż o w i  R o> s y j s k i r i n u  na le ży  się s ł a w a ,  że  o- 
t w o r z y ł  p r z e d s i ę b i o r s t w u  handlów e m u nowe  i o b s z e r n e  p o ­
l e.  P r z e m y s ł  n i e  o m i e s z k a  k or z ys t a ć  z t ego  d o b r o d z i e j ­
stwa i p r z e z  to n a da  n o w e  ż y c i e  p r o w i n c j o m  p o ł u d n i o w e j  
Ross j i .

A N G L J A .  —  Z  L ondynu  , d n ia  1 sierpnia . —  K u r j e r  
m ó w i :  m o g ą  zajść z d a r z e n i a ,  k t ó r e b y  w y m a g a ł y ,  chociaż  
w od l eg ł e j  p r z y s z ł o ś c i  w mi es z an ia  się Angl j i  do s p r a w  
F r a n c u s k i c h .  S p o k o j n o ś ó  i n n y c h  n a r o d ó w m o g ł a b y  być 
z a g r o ż on a  n i e s n a s k a m i  F r a n c j i  , a wt enczas  te n a r o d y  
wdaćby się  m u s i a ł y  dla  o d w r ó c e n i a  n i e b e z p i e c z e ń s t w a .

F R A N C J A .  —  D n ia  1 s ie rp n ia .  —
—• D/.iś nocował '  k r ó l  w Ra mb ou i l l o t .  M o n a r c h a  m i a ł  
k o l o  s ieb ie  10  J o  1 2 , 0U0 ludzi  i 5 0  a r m a t .  K o r p u s  
ten os ł ab ia  s i ę  z b i e g o s t w e m .  Po z os t a ł a  p r z y  k r ó l u  p i ec ho ta  
g war d j i j e s t  w wi e l k i e j  exa l tac j i, s t rz e l a  za z b i e g a m i ,  i p o d -  
pala zbo/.a w k l ó r y c h b y  się z b ie gowi e  u k r y w a ć  mogli .  —— 
N a m i e s t n i k  m i a n o w a ł  p a na  Laf ay et t e  n a c z e l n y m  dowódzęf j
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cwnrdj i  narodowćj  w całćj  Francj i .  -  L a d  r, Amiens  ud a ł  
i e d o S t  Acbeul i 7. niszczył  obud ow an ia  t amte j s ze , J amie i i -  

„  ” ;  „ duchownych.  Nikt  j ednak  życia me utrą-
kS  l  D n U  1 kanele , -7, Francj i  ma r g r .  Pas tor e t  , wielk,
r e f e r en d a r z  de Sćmonvi l l e  , sk łada l i  swe J

\ im.1iniskiemu —  Dws.) znakomici  młodai  Lliw.paz afr£r.-u«i «•»>» “«T'"
I b . i . o n i k  la  T r ib a a ,  J o , . . !  , S .
po łud n iu  p r z y by ł  j en e r a ł  Du b o ur g  na plac przed giełdą. ,  w 
L i n  jak sio /.daje ogłoszenia jakiejś uchwały  postanowionej
p r z e !  c z ę ś ć  k o m m i s s p  municypa lne j . L u d  obstaprl  go natych-
L a s t  i protestował  jak najmocniej  przeciw elekcj i  s i ę .O i l e -  
anu J e n e r a ł  widząc ten nat ł ok  , z awoła ł .  „Obywatele  . j a .  o- 
w nie z. go nie chcę.  » Od jechał  na powrot  nie wykonawszy 
, leceni a , . W i r e  go sprowadzi ło  do te,  ludne,  częsc.  miasta,
L  Zame k  r in c c n * e* p odd a ł  Z n aU s .o n o  w n .m w . -
k i e  zapasy wojenne.  Gwardj a  narodowa zajęła St.  Cloud
i j u ż  na n i m  p o w i e w a  t ró jkolorowa chorągiew.  o / ns
b u rsa  nadeszło dnia 31 z. m. wieczorem o godzinie 8 me,  
p r zez  te l egraf  pismo ministra wojny do j e ne r a ł a  poruczni -  

' k a  y i c e .h r a b i . go  Cas t cx ,  dowodzącego naczelnie  5>tą d y ­
wizja wo jskową , z po l ecen iem,  aby natychmias t  rozkaza ł  
7  a prze Stać wszelkich poruszeń  wojskowy cl. i zatknąć t rojko-
lorową koka rdę ,  z dodatki emt iż  w Pa ryżu  rewolucja- już ię
sk o ńcz y ł a ,  i że xiąże Or leanu  został  mianowany narme- 

tnikiem państwa.  Drugie  p r zez  te l egraf  pos ł ane  pismo 
minis t ra  spraw wewnęt rznych,  z dnia 1 s i e rpn ia ,  rozkazu je  
p r e f ek towi  Niższego Frenu,  aby na tychmias t  i pod osobi­
s t a  odpowiedzialnością kaza ł  ogłosić,  rz x i aze  Or l eanu jes 
mianowany  namies tnik i em pańs twa ,  i Że kroi  wyjechał  z . 
Cloud .  Obadwa te pisma zostały p rzyb i t e  w S t r a sburgu  d . 2 
s ierpnia .  — 'Message? des Ch. twierdzi ,  iż, panowie Montbel-  
Je i Capel le są j edynymi  minis t rami  k tór zy  się znajduj ą 
p r z y  królu,  dokąd  się zaś reszta pięciu minis t rów udała ,  
fes t  zupe łn i e  n iewiadomo,  -  Dz i en n ik  T e p p s  u t r z y ­
muje- Że pan P ey ro n n e t  aresztowany został  w lot iP».  
Kommissja  municypalna  udała się d. I  sierpni,a ( j a k J  «- 

•lor donosi ł  mając na czele j ener a ł a  Lafayet te,  do L aląis 
Roya l ,  gdzie’ przyjęta  została  od xięcia Or l eanu ,  k tóry  jej 
p r z eds t awi ł  c a ł ą  swoją rodz inę  wyjąwszy x,ęcia.  dc C h a . ,  
t r e s  k tó ry  j e s t  oczekiwany n. ebawn.e na czele swojego 
pu łk u .  Xiąże i xigżna  otoczeni swoim, dziećmi pokazal i  
aię pot em z j e n e r a ł e m  Lafayette z ba lkonu P -l - i s  Roy 1 
l icznie Zgromadzonemu t łumowi , który ,ch powitał .  N a ­
mie s tn ik  poleci ł  c z łonkom tymczasowej kommiss j i  m i e j ­
skiej  ażeby czynności  swoje względnie Wszystkiego co się 
t L z e  wewnęt r znego spokoju miasta i nadal prowizory-  
L n i e  wykonywać  nie przes tawała i oświadczył  im swoje 
podzi ękowan ie  za dotych.  rasowe sprawowanie obowiązkow.  
—— Kommiss. i rze Baran ie  . Empys , k tórym po lecone  zo­
stało zarządzenie  listy cywilnej  , donoszą w Moni torze,  .z 
p rzy  zajęciu zamku St. Cloud , kosztowne jego sprzęty  
t y lko bardzo nieznacznie  od l udu zostały
Dotychczasowa kommiss ja  municypa lna,  J  J
piastowaną przez pięć dni ,  w ręce x .g ca  O r l e an u ,  kto.y 
wydał  w dniu L sierpnia post anowienie ,  mocą kter ego pi ży ­
l eta  jest t r ójkolorowa koka rda  i m e  wolno nos,c innej  , 
n iemnie j  Że izby parów i deputowanych , zg romadzą  się 
dnia  3 s ierpnia w miejscu zwyk łych  posiedzeń,  S i edmiu  
i n nem i  post anowieniami ,  zostali mianowani  pan Du po n t
d ’ E u re  koinmissarzem w wydziale sprawiedliwości ,  h i ab  a

G e ra rd  kommis sa r zem w wydzia le  ska rbowym , pan Girot 
p re f ek t em policji ,  pan Au be rnon  p r e f ek t em departamentu 
Sek wa ny  i Oasy a pan Clause r ządzcą  Wersalu.  —  Jour. 
n a l  des  D J b a ts  dołącza do listy kom,n- ssar zow,  także hr, 
Rein hard ,  by ł ego posła  p r zy  związku Niemieckim,  jako 
kommis sar za  w wydziale spraw zagranicznych ; Monitor 
Jednakże nie wspomina  nic o tych m i a n o wamach.  Podług 
powyższego spisu xiąże Broglie wystąpił;  * wydziału spraw 
wewnę t r znych .  Mianowany w jego miejsce pan Guuot, 
wydał  dnia 1 s i e rpn i a  rozporządzeni e  względem mianowa.
„ia w każdym cy rku l e  miasta P a r y ż a  czte rech kommissa- 
rzów,  którzy się' mają zajmować zdz ia ł an iem spisu pole 
oJych i r annych  podczas ostatnich wypadków,  tudzież zba­
daniem s t a n u  i ch rodzin.  —  Kommissar.z w wydziale skar- 
bowym baron Louis wzywa w publ i cznych pismach wszy 
s l kic  w ładze ,  aby wspi er a ły  pobó r  p rawnych  podatkowi 
każdy obywatel ,  mówi d a l e j ,  be* wątpienia gorliwie dopt- 
ma gać będzie  rządowi p r zez  r ze t e ln ą  opł a t ę  podatkow dl
z a ł a t w i e n i a  pot r zeb adminis t rac j i .

D n ia  2. s i e r p n ia  —  W izbie deputowanych  odbędzie 
się dnia  d rugi ego  w południ e  przygotowawcze zgromi- 
dzen ia  , w celu wybrania  wielkiej  deputac j i ,  która przy 
mającem nastapić w dniu 3 o tworzeniu izb,  ma przyjmo­
wać namie s tn ika .  M e s s a g e r  d o n o s i ,  iż deputowani po- 
stan-owili z łożyć  dotychczasowe m u n d u r y  z wyszywam® 
liliami i w czarnych frakach pr zy jść  na posiedzenie aja- 
ienim k tó r e  pod ług  zdania G a ze t te  d e  F r . odbywać  S I ? bę­
dzie w temczasowej sali deputowanych .  —  M essager « 
Ch. donosi o wyjeździe k ló l a  co na s t ępu j e :  » Karol
rodzina jego w podróży do Ramboui l l e t  przejeżdżal i  ww 
L i  po p o ł ud n i u  p r zez  S t .  Cyr .  Or szak  otwierał  odda 
żanda rmer i i ,  po n„n  szło do 200 ludzi  s t raży przyboci.  
t g arde  du C o r p s )  a nas t ępnie  ekwipaze  dworskie.  iw 
równ ie  j ak  delfin jechal i  konno ,  otęczeni  gwardj ą  J i V * J  
czna , k i r ys se rami  i ż anda rmami .  Ogó ł  tego wojs a, 
chodzi ł  l iczby 1500,  i m ia ło  ono t akże  6 dz ia ł .  GazeH . 
f r .  dodaje ,  że król  z amier za ł  przenocować w R*n "‘“oa 
a dnia nas t ępnego  udać się w dalszą podroż  do Gh
  Rozmai temi  rogatkami  p rzybywają  n i eus tann i e  do
sta wojska wszelki ego rodza ju  b ron i ,  o t ł u m y  m,*sz . 
ców z okol ic znych  włości  towarzyszą  im.  „i.
ich do miejsc wskazanych  przez  w ładze  miej sk ie ;  g ■ 
t ak  w Żywność j a k  i w inne  po t r z eb y  , są zaopatryi ■ 
J e n e r a ł  Drou o t  mianowany zos t a ł  gube rna to r em J 
wojskowej ,  k tó r e j  sztab znajduj e się w Metz .  
r a ł  Fabv i er  i ns t a lowany  zos t ał  j ako  tymczasowy g 
na to r  domu inwalidów. —  Margrabia  P a s t o r e t  n»«r ] 
duć o uwolnieni e jako k an c l e r z  F ranc j i .  LLżo tń
r z e ,  k tó rym polecony jzostał  t ymczasowy zarząd ro J 
m i n i s t e r j ó w , zgromadzi l i  się wczoraj w 1 alais i ’ 
xigcia O r l e a n u ,  gdzie p r zez pięć godzm zostawa - 
Xiąże  Laval le  Montmorency p r z y by ł  z Londynu.  ^  
większa część t u t ej s zych  tea t rów dała  wczoraj Pr , 
wienia na korzyść  rodz in  po l eg ły ch  lub 1-a,,n3r.c -D|e.
dni ach 27,  28 i 29 zesz ł ego miesiąca —  IDubiony 
wak pan N u r r y  śp i ewa ł  w tea t rze  des V a r ie t e s , £ ^
veautes i la  P o r te  s t .M a r t i n  kan ta t ę  u łożoną  przez - 
v igne .— J en e r a ł  Lafayet te  wyda ł  r ozporządzeni e  do W 7 
kichszefów l egjonów,  aby przeds ięwzięl i  k rok .  ku ui j 
niu publ icznej  spokojności .Naczelnicy  legjonow 
kach m a j ą  podwoić s t ra że  g łównych  roga t ek  i po1
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mai t ym dowódcom , przćds iewżięci a k r o k o w p o t r z e b n y c h  
względem pobierania myta rogatkowego od przejeżdżający ch. 
_  Podług  dziennika  C onstitu tionel, j ene ra łowi  uamar qu e  
poruczono naczelne dowództwo we wszystkich d epa r t amen ­
tach zachodnich od Pyreneów aż, do Morbihan.  —  G^ zeG  
le  d . Fr. mówi :  » Izby się zgromadzają ,  j uz  się odoyło 
ki lka przeds tępnych pos i edzeń  ; niechaj  ci,  k tór zy  czu i 
w sobie moc opier ania  się nieszczęściu,  nie t racą nadziei .  
Jestto nasze życzenie ,  które  nie jes t  przeciwne  zwyeięz- 
com. Zmiana nasza i naszego położeni a jes l  w częścią zie­
l e m  pism perjodyc&nych , i n iemałosmy się zdziwi i? wi- 
dząc  ludzi  ob ł ą ka nyc h ,  j ak  niszczyli d ruka rn i e .  Mus imy  
j ednakże  oświadczyć,  iz naszą oszczędzono* Gazette, de L r. 
oświadcza dolej: iż wiadonipść jakoby  z okien arcybi skupiego 
pa ł acu Strzelano do ludzi  , jest  bezzasadna.  Mówi ona), 
b y ł ob y  może ń i ebcspicczną  powątpiewać , o tej powieści  
w chwili jej rozgłoszenia.  - Te r az  sądzimy iż jes t  naszym 
obowiązkiem,  ogłosić jej bezzasadność.  Ca ł e  duchowień­
stwo równie jak xiądz a rcybi skup opuści l i  juz , dni a l l  pa­
łac  arcy-bi skupi .—  Wczoraj  otworzono j uż  wszystkie k o ­
ścioły i j ak zwykle odbywano w nich nabożeńs two ,  nawet  
i te. k tór e  zamieniono w nagłe j  po t rzeb ie  na lazarety.  —  
Moni tor  podaje nas t ępującą  depeszę  te legraf iczną od j e ­
n e r a ł a  dowodzącego 19 dywizją woj skową ,  do minis t ra  
wo jny :  » Lugdun  d. 1 s i erpnia  , o pierwszej  godzinie z~ 
południ a .  Wczoraj panowało  wielkie z aburzeni e  od 6 
godziny zlana do 4 po p o łu d n i u ;  lecz na p r zyrzeczeni e  
władzy cywilnej ,  i ż -uformowana zostanie kompan ja  mie j ­
skiej  gnard j i  , nas t ąpi ł  znowu pokój .  Wojska  powróci ł y 
do koszar ,  a wieczorem by ło  w mieście spokojnie .
—  D n ia  3 sierpn ia . —  Moni tor  z dnia  dzis iejszego za­
wiera w ru b r yce  urzędowej  t r zy  postanowienia n am ie ­
s t n ika :  p i erwszem znies ione są wyroki  wydane w p o ­
wodu pol i t ycznych  p r z e s t ęps tw  p r a s y ;  na mocy d r u ­
giego postanowienia zos t a ł  mianowany adwokat  pan B e r ­
nard  ( cz łonek izby di-pu towany ch) p ro ku ra to r em przy k r ó l e ­
wskim sądzie w Pa ryżu ,  na miejscu pana J aqu ine t  de Pam-  
p e lu n e ;  t rzecie zaś postanowienie  mianuje  adwokata Bar th  
p ro ku ra to r em król ewskim p rzy  t r zybuna le  I ins tancj i  d e ­
pa r t amen tu  Sekwany na miejsce  pana Bil lot .  —  Adr łokat  
J. Mer i lham , mianowany zos t a ł  j e ne r a ln ym  sek re ta rzem 
w min is t ęr j um sprawiedl iwości .  Ponieważ w wielu c y r ­
kułach miasta z łożone już  zostały i jeszcze  sk ł adane  
będą  skł adki  na korzyść nieszczęśl iwych ro d z i n ,  wydała 
kommiss ja  miejska ro zp o rz ąd zen i e ,  ażeby summy w go- 
towiźuie i walucie sk ł adane  by ły  w Paryskiej  kassie m ie j ­
skiej  , na które  osobny rachunek  prowadzony będzie , 
zaś wszystkie,  sumtny które  albo do puszek  ja ł i nużni -  
czych wrzucone albo gdzieindziej  ' zos t ały  z e b r a n e ,  m a ­
ją merowie zgromadzać  i do kaśsy miejskiej- oddawać.  —  
P re f e k t  depar t amen tu  Sekwany  Alex.  lor. de Labo rde  wy­
dał  ki lka rozporządzeń ,  mających’* na celu po rządek  i d o ­
bro stolicy. Tak  u. p. poda tek  rogatkowy Wybierany ma 
być jak dawniej ,  gdy takowy stanowi główny dochód miasta i 
do u t rzymania szpi talów i innych zakładów pub l i cznych, jako-  
t e ż i  do u trzymania bezpieczeństwa i stanu zdrowia s ł uż y . K a ­
żdy k tóry o d d u i a 2 S b .  ni. dostawy dla stolicy lub dla depa r ­
t amentu  Sekwany p rzeds i ęwz ią ł ,  powinien żądauia swoje 
natychmias t  w ratuszu oznajmić.  Rozpoczęte  publ iczne 
budowle,  a między temi  budowa dróg i mostów, rnają n ie ­

zwłoczni e znowu być przeds ięwzięte .  I nżen j e ro tn  i i nn ym  
u rzędn ikom do rozdzi elani a wody w' stol icy nakazano 0- 
s t ro przeds ięb rać  wszelkie ś rodki  po tr zebne  , ażeby ta wa­
żna ga ł ęź  adminis t racj i ,  najmnie j sze j  nie doznała  p r ze rw y .  
Obecni  tu deputowani ,  między k tóry  mi post rzegano i pana 
Mar t ignac ,  zgromadzi l i  się wczoraj  w liczbie oko ło  ISO w 
tak nazwanej  sali kónferenci j ,  ażeby wybrać wielką depu-  
tację z 20 cz łonków,  k tór a  ma wyjść naprzeciw namie ­
stnika pr/.y ju t rze j szem otworzeniu izb.  Musiano obrać 
ten lokal  dla tego,  ponieważ w zwyczajnej  sali pos i edzeń,  
czyniono przygotowania do posiedzeń jut ro nastąpić ma j ą ­
c y c h .  —  Pan Labbcye Pompier es  m ia ł  p rezydenc j ą  jako 
w iekiem najs tarszy,  a panowie Vfl lemain,  Vatisinenil ,  Co r-  
menin  i Obekaropf  sprawowali  urzęd*a4 s e k r e t a r z y ,  jako  
najmłodsi  c z łonkowie  izby.  Osoby,  k tóre  na dzis iejsze p o ­
s i edzenie  o t r z yma ły  bilety do wolnego ws t ępu ,  p rzybyć  
muszą ,  między gadz iną  10 i 11, w kforym j edyni e  czasie,  
drzwi będą  otwar te .  Namies tn ik p rzybędz i e  o godzinie  I

NIEMCY.  —  7. Franhfor tu, n. M . d n ia  2  sie rp n ia .  —
  Pod ług  dziennika  F rank fu r t sk i ego ,  grani ce  F rancuzk re
śą ściśle z amkn ię t e ;  nikogo przez  nie nie p rzepuszcza j ą .

NIDER LAN OY .  —  D n ia  1 sie rp n ia .  —  Wczoraj  rano p r z e ­
j e żdża ł  kró l  Wi r t embergsk i  p r zez  Bruxcl l e  z powrot em do 
krajów swoich.  —  Wczorajsza poczta z Paryża i Lille nie 
nadeszł a do Bruxel l i .  Listy pry'wntne donoszą o r o z r u ­
chach w Lil le i w St.  Q u e n t i n ;  w tein ostatniein miejscu 
rozhukane  pospólstwo oddali ło z u rzędu  tamtejszego bu rm i ­
st rza i podpref ekta .

PRIJSSY.  —- Tute j sza  gazeta rządowa donosi  z P a ry ża ,  iż 
.dnia 3. b. m.  namies tn ik  k ró l es twa  o tworzy ł  uroczyście 
obiedwie izby.  P r z y  końcu mowy swojej oświadczył  x iąże  
zgromadzeniu  , że dnia 2  wieczorem o t r zyma ł  akt  , mocą  
którego król  Jmć  K a ro l  X ,  i J .  K.  M. Delfin ab dy ku j ą  
na rzecz s i ęc i a  Bo rdeaux .  Ak t  ten jes t  umieszczony w 
Moni torze z d. 4  b .  m.

WIADOMOŚCI NAUKOW E.
O wgiach grzec/io ln ikach i  gadzinach .

Wszys tk i e  węże zjadl iwe mają pewne  cha rakt e ry s ty ­
czne znamiona ,  po których łatw o je można rozróżnić  od n ie ­
szkodl iwych.  G łowa  ich zwykle  bywa okryt a ł u s ką ,  szy- 
j? m « k  g r , ,bą,  szczęki  szerok ie ,  kolor  skó ry  zawsze cie­
mniejszy jak  u i n n y c h ,  ogon bardziej  sp ł aszczony i nie 
tak koncząty:  ale na jg łówniejsza  ro ln i ca  zachodzi w s k ł a ­
dzie górnej  szczęki  , a które j  niflj$ d na  naczyńka pełnie 
jadu.* £a niemi  zns s«j t i rugie mn ie j s ze ,  k tó re  po wypró ­
żn ien iu  ich nape łn i a j ą  si? . Naczyńka te k ry j ^ s ig  gdy wq/S 
nie chce ukosie,  wyprężają  się zsś w kształcie haczyków , 
gdy jes t  rozgni ewany;  a jadu nn dostarcza g ruczoł  z k tór ego 
Wychodzą. Jad ten wtedy tylko jest szkodl iwy,  k i edy ,  się 
dotkn i e  naczyn k r w i s ty ch ,  lecz inożna go brać bez obawy 
W usta,  a nawet  po łykać .  Ci k tór zy  zb ie r a j ą  gadziny do 
ap t ek ,  w p r z yp adk u  ukąszenia ,  natychmiast  wysysają r anę ,  
i nie t y lko  nic im to nie szkodzi ,  ale nawet  zupe łn i e  ulecza. 
Dość aby g ruczo łek  się r ozd a r ł ,  żeby ukąszeni e  gadu nie 
było szkodl iwem;  ci co chcą żywcem pojmać gadz iny  dra-
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i n i ą  ją naprz ód,  a p o t ć m  podaj*} do u gr yz ie ni a  co n ie z b y t  
t w a r d e g o ,  i t ym s p o so b em  je ł o w i ą .  M i ę so  najzjadl iwszych  
padal ców n i ct ylko  nie jes t  s z k o d l i w e ,  ale ma byc  nawet  
bardzo s mac zn e  i p o s i l n e  dla dz iki ch  ludzki ; s ę py  i 1,’ne  
ż a r ł o c z n e  ptaki  z najwię ks zy  c hc iwośc ią  pożerają  grzecho-  
t ni k i .

G r z e c h o t n i k ó w  najwięcej  jest  w A m e r y c e  od zatoki  Ma-  
ge l l ańs ki ej  do jeziora Champl ain ,  na pogr ani czu Kanady.  
Je st  to naj g or ę ts zy ,  najwi lgotniejszy  i na j nieurodzaj ni ej szy  
k a w a ł  z iemi;  tam sz cze góln ie j  w ę ż e  w y r a s t a j  do n aj w i ę ­
ks z e j  d ł u g o ś c i  i są  naj s t raszn ie j sze .  D z i e l ą  ich na pi ęc  
r odzaj ów,  w s z y s t k i e  rodzą się ż y w e ,  z w y k l e  po dwanaśc i e  
n a r a z ,  a dz i cy  m ó wi ą ,  że  w p r z y pa dk u  n i ebe zp ie cze ńs t wa  
w s z ys t k i e  kryj ą s i ę  w pa sz cz ę  ma tki .  Rodzą]  tych w ęż ów  
z w a ny  crotali*  h o ss id u s ,  jest  n a j w i ę k s z y ,  d ł u g oś c i  ma 
p i ę ć  do sześciu stóp , a g ruby j e s t  jak  ręka c z ł o w i e k a  ; 
g ł o w ę  ma okryty  ł u s k ą  pon ad oczami jak g d y b y  das zek  
tworzącą;  ale naj wię ks zą  w n im  osobl iwośc ią  jes t  ogo n z 
gr ze ch ot ni kami  , k t ór e  dopi ero  w trzec i m roku wyrastają;  
s ą  to ni by pi erś c i en ie  j e d e n  nad drugi m,  p o d o b n e  do dru-  
tu o k r ę c o n e g o  na walcu:  p i e r ś c i e ń  jeden co rok wyrasta,  
i le  więc  jest  pi erśc i eni  t y l e  ma lat g r z e ch o tn ik  , a  miewa  
c zas em c zt erdz i eśc i .  K i e d y  padaleę  j es t  albo p r z e l ę k n i o ­
n y  albo ro zgn ie wan y,  t rzęs ie  o g o n e m  , a p i erś c i en ie  o w e  
wydają g ł o s  do grzechotania po d ob n y i  zdaleka m oż n a go 
s ł y s z e ć ,  a wtedy ludzie  i zwi erzę ta  ł a t w o m o gą  się  s c h r o ­
ni ć .  P ie rś c i en i c  o kt ór yc h mowa są z ko s te k d r e b n y t h . —  
G r z ec ho t n i k  nigdy nie  z ac ze pi e  c z ł o w i e k a  , chyba kiedy  
j es t  r ozgnie wany albo nagle p r z e z  ni ego  pr zes tr asz ony.  
W t e d y  zwija s i ę  w duże  p i erś c i en i e ,  podnos i  g ł o w ę , ^ n i e ­
s ł y c h a n ą  s zybkośc ią  kąsa , i powtarza to do pót y aż poki  
Całkiem na si łaoh nie opadni e .  U k ą s z e n i e  to n i e  j e s t  z ia -  
zu pr z yk r z e j s z e  od ukł uc ia  p s z c zo ły  lub osy; ale potem ra­
n y  nabierają ko l o r u ,  puchną , d o p ók i  c a łe g o  c ia ł a  n i eo -  
garna: często w e  trzy g odz i ny  po ukąszeniu c z ł o w i e k  u m i e ­
ra.  Jeśl i  u p a ł  nie b y ł  wt edy  w i e l k i ,  i n i ebardzo  b y ł .  r o z ­
d raż ni ony  padalec m o ż n a  mi eć  niejaką nadzieję  ocalę -  
nia c hor eg o.  W o g ó l e  temperatura powietrza największy  
m a  w p ł y w  na zaostrzeni e  lub os ł ab i en i e  jadu , tak że  
w z i mi e  wąż taki os ł ab i on y wcale nie mo ż e  szkodzić .  
D z i a ła n ie  jadu j e s t  s ł a bs ze  lub mocni ej sze  w mi arę  im m i e j ­
s c e ,  w które b y ł  wp us zc zon y bywa { n i ebe zp ie czn ie j sz e;  stąd,  
c zę sto  naj lżejsze  środki  pomagają c ho remu , a często  znów  
na j dz ie ln ie j sz e  są be z s ku t e c z n e .

W  Indjaoh i A m e r yc e  po łudni owe j  jest  pe wi en  rodzaj ga ­
d z i n y ,  z wany  przez  P ort ugalc zyków k apel us Łykową, cobra 
decapello; uk ąs z en ie  jej  straszniejsze  j e st  niż grze ch otn i ka ,  
k to k ol w ie k  bow ie m ul egni e  temu nieszczęśc i u,  musi  k o n i e ­
cznie  i natychmiast  umierać: jestto najn ie be zpi ec zn ie j sz y  ze  
wszys tkich z najomych pad dców.  Angl i k j e d e n ,  który lat 
ki lka baw i ł  w Indjach,  zapewnia ,  ż e  w oczach j e go  trzy  
osoby u mar ły  w s i e d m  minut  po ukąszen iu .  D ł u g o ś ć  z w y ­
czajna tej gadz i ny wyn os i  trzy do .sześciu stóp,  a obwód  
jej ciała cztery cale: g ł o w ę  ma mniejszą w.proporcji  a g r ze -  
c l lotnikiem lub inncui i  gadzinami;  na niej j e s t  d z i e w i c e  ł u ­
s e k  u ło ż o n y c h  we c zt ery  rzędy.  S k ó r ę  o k o ł o  s zy i t ak . mu  
z wi s ł a ,  Żc moż e  s kryć  w nią g ł o w ę  j akby pod k ap e l u s z e m ;  
wt e dy  widzieć  u niej można znaki  pod obn e  do okul arow.

Ocz y ma i s kr zą ce  się  i ś mi a ł e ;  w górnej  szczęce dwaj,, 
c z y ń k a  haczykowate  jak u ws zys tki ch  i nnych zjadliwy,] 
gadów.  Jak ws z ys t k i e  te g ady ,  na w i d o k  człowieka kryj 
s i ę  lub uc i eka ,  l ecz  pr ędz ej  n i ż  k tó r y k o l wi e k  znichity 
s i ę  rozgniewać .  W t e d y  w y p r ę ża  swoje  c ia ł o i z rozognij, 
ne m o ki e m ,  Z rost wart ą pa s zc z ą ,  j a k  strzała uderza put, 
c iwni ka  ki lka r a zy ,  za k a ż d y m  zastawująe ranę.

G rz ec ho tn ik  i la gadzina ż yj ą  pt as zkami  lub drobnemb 
zwierzętami;  a jad ich starannie  zbierają Indjanie,  i nu. 
czają w nim strza ł y swoje.

Gadz ina  Eu ro pe j sk a  po tych dwóch rodzajach padalcón 
uważana j e s t  za najszkodl iwszą .  P o t e m  następuje gadzin 
zwyczajna C o l u b e s b e r u s ,  dwie  s t opy  najwięcej  mająca Ib 
gośc i ,  a rzad ko  bardzo do  trzech.  D w a  naczyńka i ja. 
d e m takie same  ma jak tamte  padal ce ;  tak jak one tigdy 
nie napastuje  c z ł o w i e k a ,  a l iczba jej u k ąs z e ń  i szkodliwi 
ich za le ży  od stopnia t e mp e ra t ur y .  Rana moż e  być zna- 
czna,  a mni ej  szkodl i wa jeśl i  arterji  n i e  dochodzi ,  lecz i 
p r z e c i w n y m  razie  n i e b e z p i e c z e ń s t w o  bywa wielkie, i jcsF 
p rę d k o  p o mo c  l ekarska  nie  b ędz ie  udzi e lona  chorem, 
z wł asz cz a  g dy  j e s t  m ł o d y ,  mus i  umi era ć .  Wszakźepo' 
d ob ne  p r z y k ł a d y  są rzad ki e  w E u r o p i e ,  a coraz rzadsze,: 
i m bardziej  się pos u wa my  na p ó ł n o c .

Sy mp tomata  po uk ą sz en iu  p r zez  godz i nę  prawics^h1 
ki e  s ame  jakie  już opisal i śmy ; lecz  mni ej  gwałtowneijd 
jej  nie  jest  tak m o c n y ,  a wi ęc  nie trzeba uż y wa ć  zbytgiul' 
t ownych ś ro dk ów jak po ukąsz en i u grzechotnika lubb 
p e l u s z y k o w ć j  gadz iny .  Ci k t ór z y  ł a p i ą  gadziny zwycuj1 
n e ,  biorą z sobą t łus to ść  tego padalca,  i wrazie  ukąsili# 
p r z y k ł a da j ą  ją do ra ny ,  częs to  dość  s k ut e c z n i e .  Alepta 
wd zi we m na to l ek ar s twe m,  j e s t  ol iwa grzana,  którą truli 
smarować  ranę  i pobl iz ki e  jej częśc i  c ia ł a i alkali S i  
l audanum,  essencja burs ztynowa etc.  bardzo  są skute* 
D o k t o r  Orfifa radzi dodać do dw óc h c zę śc i  alkali lotu? 
p ł y n n e g o  dwie  części  o l iwy,  i jak można najprędzej pnf 
kładać  je do rany .  T a k ż e  radzi  śc i snąć bandażem cif' 
wy ższ ą  ciała nad raną dla za po bi eże ni a  komunikacji U'1 
z s e r c e m ,  i i nn e  daje rady.

S ł a w n y  Font ana ,  k t ó r y  naj więcej  r o b i ł  obęerwacij wj 
hislorją naturalną j adowi tyc h z wi erząt ,  zapewnia nas, tej1 
gadziny i i nnych padalców,  n i c  j e st  ani k w a s e m ,  ani alko, 
ani s o l ą ,  l ec z  ty l ko g u m ą  z w i e r z ę c ą ,  której  właśnosdc"j 
mi cz ne  z u p e ł n i e  są te co g u m y  a r a b s k i e j ,  z tą tylko i° 
żnicą  ,  ż e  gurna arabska p r z y ł o ż o n a  do rany żadąego si  
tku nie sprawia,  k i e dy  guma gadziny n i sz czy  pierwias1 
życia,  T e n ż e  pisarz nic nie n i ó w i ,  czyl i  można p°v „ 
g u m ę  gadz i ny;  twi erdzi ,  że  b e zp i e c z n i e  można nią l|!f 
po j ę z y k u ,  po p od ni e bi en iu ,  w  nos ie ,  na we t  po powieki > 
l ecz  dotknąć  tylko naj mnie j szego  zadraśnienia,  natyćnm1 
jad okazuje  swoje  skutki .

T E A T R  N A R O D O W Y .  —  ft omedja : CudzozTemszc%J’n> 
Po niej  wznowio-na koniedja : t i a s ż t e l a n i c  napręd ce-
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